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2 Wóaródę dnia 27, Czerwca Roku ARA 
_ z Poznania d, 25. Cżerwca. 

> Dzień wczorayszy pamiętnym będzie dla 
miasta tuteyszego.zwielunsderważnych, któ- 
re się w dniu tym razem zebrały, wyderzeń,. 

Można go nazwać dniem powszechaey uro- 
czystości, krórą wózyzey w pamiar dzielili, 

Naznacza-on wetep do awycaaynych układów 

Swigto-dJanskich, a wrożąc dla każdegą muniey 

wigcey kórzygtne z anarchy wypadki, wzywa 

w.dzielną pomoc kruszców. £ tego powodu 

każdy mający jniere , Śpieszy do tey stolicy ; 
po tey brucach powstaig i powiększa się coraz. 
bardzicy tętęt powozów ;:iey budowy-napeł- 

niaią się nowymi mieszkańcami; na wezy~ 

athich Pey oreartych miescach widzieć się da- 

ie. nieustanny: ruch ludzi przybyłych, zmie- 

szanych z tufeyszyw. ; bezinteressowan), któ- 
rym okojiczaaści raz może tylko dozwalaią wi- 
dzieć się do roku, witaią ieden drugiego przyia- 
zną ręką; inni w miarę swych interessów zaglą- 
daig sobie w oczy wesoło lub ponuro; dzie- 
zewey sami i przez faktarów wypytuia się o 
zyskowne dzierzawy; . dziedzicawie rachuią 

się-z dawnymi lub wchodzą wukłady z no 

wymi dzierzawcami; iegui wyporzyczaią, dru 

(dzy oddaią.kapitały, inni odpłacaią prowizye; 
urzędniey przeznaczeni nadaią układom, gdzie! 
potrzeba, formę żutentyćzuą; prowadzona 
w ratugeu lista przybyłych wskażuie wierzy»: 
cietom mieszkania dłużników; du: bowni clio=. 

dzą za prowizyami funduszowetmi; kupcy są 

nieodatępnymi od swych sklepów, czekaiąc. 

na przyięcie kupujących; galanternicy ZWra- 
caią piękne oczy na swe modne stroiki, wska- 
zuiąc pabujące w porę mody; rzemieślnicy 
zawierając na czas niciaki przymierze spo- 
czypku z 8wermi warsztatami, przeglądają się 
w towarach, gotuige rece dv liczenia pienię- 
dzy; urzędnicy policyi podwaiaig swą czuy- 
ność na ludzi, kczątaiących się około bezkon- 
traktowychwansakcyów. Od tych okoliczności 
zaczynać sig zwykł dzień ten każdego roku, lecz 
w tym uatąpić one musiały uroczystym ze 
wevech miar wydarzeniom, które kaźdego . 
istotnie zaieły, Z kolei dni przypadław dniu 
tym urączystcść $, Jana a razem 'uroczystość 
imienin JW. Generała dywizyi .Dąbrowskie- 
go, dowddzcy w drugim'okręgu woyskówym 
Xięstwa; z rachuby świąt ruchomychniedzie- 
la między oktawą B żego Ciała, poświęcaną 
w tey stolicy uroczystemu obehadowi religiy- 
nemu; z wyższych urządzeń przybycie NN. 
Królestwa powracających z Warszawy, sto- 
licy Xięstwa, da Drezna, stolicy Królestwa, 
Te są trzy ważne. przedmioty, które opissć 
czytelnikom naszym mamy sobie za powin 
neść, Z rana o godzinie 7mey członki Ad. 
ministracyi i Municypałności, JW. Generał 
dywizyi Sokolnicki, JW, Generał brygady 
Axamitowski, dowódzca woygka' w departa- * 
mencie tutejszym, JO, Kiąże Ordynat Sut 
kowski, Geutrał brygady, JW, General bry- 
gady burno, korpus Oficerów , zgromadzili 
się w kwaterze JW. Generała brygady Kwas 
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Sniowskiego , Kommendarńta placu miasta tu- 

teyszego.  Ztamtąd udali się do kwatety jw. 

Generała dywizyi Dąbrowskiego, na ulicy. 

Napoleona, poprzedzeni muzyką gwardyi 

nicypalney, przygrywaiącą ulubioną piosnkę: 

Jeszcze Polska niezginęła i t. d. « Wstępu- 

iąc w pomieszkanie JW, Generała; słyszeć 

się dał wystrzal z ręczney broni woyska uszy- 

kowanego w. paradzie na placu Napoleona. 

Przybywszy na miesce JW. Generał Axami- 

towski złożył JW. Generałowi Solennizanto- 

wi następujące powinszówanie: 
„JW. Generale Dąbrowski! 

Nie z Zadnego rozkazu, ani dia zwycza- 

ju; lecz z głębi serca, przychodziemy “Swia- 

dczyć Gi koca 'Nasze, z powodu imienin 

Twoich; <pyskana : gława Twoia po całym roz- 

cbodząca się Świecie, miłość iaką masż ku 

Tobie w oyczyźnie, a szczególniey przywią- 

zanie i ufność, którą t 
skowi, sq Świadectwa tey samowolney chęci 

Naszey, z którą, przez słowa” używane po- 

wszechnie; na okazanie naywiększey radości, 
wołamy teraz razem: ¥ ivat Generał > 

browski.” 
Ten wzniesiony przez winszuigcego SKost, 

podał hasło wszystkim przytomnym i zebra- 
nemu w paradzie woysku do trzykrotnego po- 

wtórzenia go z naywiększym zapałem, , iaki 

we wszystkich wzbudzaią wysokie tego Sza- 
nownego Męża talenta, cnotliwe Obywatel- 
stwo'i wierne poświęcenie się dla oyczyzny. - 
Podziękowawszy czule JW. Generał Dąbro- 
wski za oświadczone sobie szczere Życzenia, 
udał się z wszystkimi przytomnymi do zgro- 
madzonego na placu wayska, które w nieu- 
„stannych trwaigc okrzykach radości, iaką słu- 
sznie w dniu tym-dowódzcy swemu wyraża, 

_ odebrało z ust Jego z zwykł, iaką się dla swych 
podkommendnych unosi uprzeymością, pe- 
dziękowanie, po którćm przeszedłszy JW. 
General szeregi tego woyska nastąpiło defilo- 

"wszyscy inny Urzędnicy , 

aią dla Ciebie woy- 

A S60 0: 
wanie a na „Cszcie. odpodzynek. 

browski z otaczaigcemi Go osobami, 'pozo- 
stał na placu. Nayznakomitsi Obywatele 2 

którym albo nie» 
wiadomość o tey uroczystości, lub inne za 
trudnienia niedozwoliły dzielić razem zpier- 
wszymi szczęścia w złożeniu*JW: Selenni- - 
zantowi powinszowania, magradzali to wy- 
,przedzaiąc ieden drugiego Spieszeniem na to 
miesce dla wynurzenia mu swych uczuć. 
Ogólnych życzeń niemożemy dostateczniey 
temu ze wszech miar Szanownemu Mężówi 
wynurzyć ; iak następuiącą dewizyą : - 

" diuque - 
Laetus intersis populo.,.. 
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(++... hie magnos potius triumphos 
Hic ames dici pater . . « « . 
Około godziny gtey udał się JW. Grene- 

rał dywizyi Dąbrowski, z wszysikimi Gene- 
rałami, korpusem Oficerów, członkami Ad- 

ministracyi i Municypalności, w assystencyt 
woyska do Kościoła parafialnego S. Stanisła- 
wa. Po godzinie gtey zaczęło się *w tym 
przybytku Naywyższego */ nabożeństwo - od 
uroczystey processyi, odprawioney z nay- 
większą wspaniałością i powagą Religiyną, do 
czterech w rynku wystawionych ołtarzy, was. 
systencyi licznego Duchowieństwa, JJ. WW. 
Genćrałów, członków Magistratur, nieprze- 

liczoney massy ludu z rozmaitych okolic na 
ten obchod przybyłego, przy paradzie woy- 
ska garnizonowega. Po odśpiewaniu przy 
każdym ołtarzu Ewanielii, gdy Celelirauiaty da- 
wał błogosławieństwo, wystrzał dany przez 
batalion, był razem dla pobeżnego ludu zna» 
kiem do schylenia kolan przed Przenayświę- 
tszym Sakramentem. Pienia nabożne, mu- 

zyka w processyi, na galeryi ratusza, gorące 
modły, wszystko razem łączyło się na odda- 

nie winney czci Bogu przedwiecznęmu, Po . 

czasu przeciągu, | JW. Generał dywizyi Dz? 
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'stończoney proceszyi śpiewał Noc: Han 
tusz, Proboszcz; podczas którey. miał kazanie 
3X. Kozłowski, Proboszcz Kollegiaty Szamo- 
tulskiey, do licznego słuchacza, który z po- 
Żytkiem zawsze słucha. tego szanownego Pa- 
sterza. Oddawszy to, co się należało Bogu, 
sposob'ł się każdy na oddanie tego, co się 
należy Królowi, który właśnie byt oczekiwa- 
my. Wszystko było w nayżywszćm porusze- 

niu; każdy wyglądał z radością tego dzugie- 

ga momentu, który nareszcie godzina trzecią 
zapowiedziała bliskim. O tey bowiem godzi- 
nie JJ. W W: Generałowie dywizyi Dąbrowski, 
Sokolnicki, JJ. WW. Generałowie: bryga- 
dy A xamitowski Xie Sułkowski, i wieluinnych 

Oficerów udali się. konno 

ku Swarzedzowi końcem. powitania N. Kró- 

„ „łestwa, którzy zbliżywszy się domiasta; tysią- 
'.£e ust tłoczącego się ludu zaczeły wznosić 
„żywe radości okrzyki. JP. Prezydent miasta 
sPoznania wraz z JJ. PP. Ławnikami, *nie- 
mnięy Kommendant Placu oddawali N. Panu 

/ winne honory przy bramie tryumfalney, któ- 
 ga-przy wieżdzie na Srodke była wystawiona, 
Odtąd okrzyki radośne towarzyszyły N. Pa+. 
pu aż-do mostu Chwaliszewskiego, gdzie 
.wszpaler ciągnący się 32 do samego zamku 

królewskiego uformowane woysko, czyniąc 
N. Osobie Jego honory woyskowe, Tączyło 
swą radość powtarzaigc: Niech Żyie Nayia- 
Śnieyszy Pan! Przybywszy N. Pan, poprze- 
dzopy od Kommendanta Placu i otoczony 
Generałami, pomiędzy którymi JW. Prefekt . 
Departamentu konno się znaydował, przed 
zamek, przyjmowany był od wszelkich władz 
_kraiowych i obywateli przy głównych po-- 
dwoiach swey rezydencyi, którzy Go przez 
galę audiencyonalną aż do pokoiów mieszkal- 
nych odprowadzili — Potrzebny N. Królo- 
wi spoczynek po tak wielkiém utrudzeniu, 
obrocitN, Pan na prywatne audyencye, których 

nikomu era niegdmowił, == Weso- 

rentów. 

SST. 
łość na twarzach powracaiących z Jego gabi- 
netu, wrożyła pomyślne skutki z dozwoloney 
im audyencyi. — Nayiaśnieyszy Pan ' wraz 
z Nayjaśnieyszą Królową raczyli następnie 
„udać cię na wielką salę audyencyonalną, gdzie 
N. Panu wanyecy zgromadzeni urzędnicy i, 
obywatele przez JW. Prefekta Departamen- 
tu, woyskowi przez JW. Generała dywizyj 

Dybrowskiego, aN. Pani przez W. Chmie- 

lewskiego Dyrektora skarbu, Szambełana Je- 
go Królewskiey Mci,przedstawienibyli. Zka- - 
dym przedstawionym raczył N. Pan z włą- 
Sciwg sobie dobrocią rozmawiać, N. Pan | 
wę wszystkich swoich zapyłaniach dawał po- 
znać naywiększą o dobro kraiu troskłiwość ; 

także przedstawioremu sobiej Kiędzn Rekte - 
rowi Gymnazii tuteyszego polecił gruntowne 
wpaianie w uczącą się młodzież wszelkich 
użytecznych nauk a mianówicie wyobrażeń. 
Religiynych, Potem udali się N. Państwe 
do swych-pokoiów. — Wieczorem cate mia- 
sto było oświecone; Pałac królewski a wśrod- 
ku: iego cyfra N. Pana rzęsistym iaśniała 
ogniem. Ratusz, posrzod niezliczonych tamp . 
goreigcych,  zdobilo pięć pięknych tranepa- 

W środkowym serce, a w-tém wi- 
dzieć się dała cyfra N. Pana, pod którą na- 
stępuiący wiersz tlomaczy? przywiązanie mie- 
szkańców miasta tuteyszego do NN, Króle- 
stwa: / 

om „Pezykycie 1 Twoie Nbvintsievexy Panie! 
Z radością zawsze widzą Poznanianie, 
W tym sercu cyfra Twoiego Imienia, 

_ Jest znak miłości oraz i westchnienia, 
Do Nieba. z proźbą od ‘Nas wiernych pewną 
By Żyli w szczęściu. Królęstwo z Krdlewng. 

* Muzyka: z balkonu ratusza przygrywała 
poźnow noc; dla nieustannych iednakże okrzy= 
ków ładu mało ią słyszeć było można: 
Baczność ,mieyscowey policyi i garnizonu 

zapobiegła wszelkim. nieszczęśliwym - przy- 



padkom, iakieby się w tym natłoku łatwo 
„mogły były wydarzyć, 
„stwo Ichmość wraz z Królewną Jeynicią słu- 
chali Mszy Swiętey o godzinie szoetey z rana - 
w sali audiencyonainey w assystencyi JW, 

Prefekta Departamentu i wielu urzędników | ~ 
i Oficerów — Nakońcu przybył JW. Gene- 
rał Dąbrowski z liczną suitą —  Nayiaśn: 
Królestwo pożegnawszy przytomnych , wtym 
saimym porządku i towarzystwie iak przybyli 

opuścili miasto. Ulice, przez które N. Krol 
wyieżdżał, zapełnione były ludem pragnącym 
mień ieszcze raz szczęście oglądania ukocha- 
nego Monarchs, któremu naygorętsze Życze- 
nia i błogosławieństwa towarzyszą. JW. Pre- 
fekt odprowadza NN, Królestwo do Cylli- 
chowy- — 

W I E R.S Z, . 
<MNa przyliazd N. Pana do Poznania : 

dnia 24. pa roku 1810. 
8 

Jaz nadeszła koley zhkiay 
s «Dla tey ludu okolicy; 3 

--Wznosi się widok wspaniały, - 
-»Król przybywa do Stolicy. 
„ / Wszyscy przeięci radością 
„© Biegaią witać Oyca swego, | 

/Tchnięci Synowską. wdzięcznością, 
sa przyiazd Króla Wielkiego. 

% ’ 
w Sam czas stawiasz kroki Pańskie 
Na tey ziemi, gdzieś żądany, 
Od 'ciebie SiĘ Swigtoianskie. 
Krolut zaczng pierwsze zmiany: 
Pray tobie Potomku Sasów 

' Wolność, pokój i chleb z nami, 
*, --Eecz tych nam braknie czasów, 
By teenesiibagd dublonami. 

-Zagiedziłcć Ksikówi Warszawę, 183 
W woienne zgładził ciosyy 103 . 

ORA IBZ | i = 

Na zaiutrz ‘Krole- - 

Żażądałcćś zezynow sprawę 
Ważąc ludów szczęścia losy; 8 

Nie zapomniałeś o trzecićy 
Xięstwa twoiego Srdlicy, ©. 

Wszystkie równie zwiedzasz dzieci, - 
Tak iak Twor ‘Poprzednicy, 

Te to Królu Twe przymioty | 
-Roznoszą się na świat cały, 
Królowy, Krolewnéy cnoty 
Powab do Twéy łączą chwały. 
Wam niesiemy ze serc znanych, 
Wszystko, co mamy w ofierze: 
Hasło wiernych Wam paddanych, 
Miłość, wdzięczność, w dobrey wierze. 

JE Ra? 

Dekretem N. Pana, JW. Generał bryga= 
dy Kwaśniowski, Kawaler Orderu Kryża woy- 
skow rego, mianowany został Kommendantem 

plaću miasta tuteyszego idnia 22. m. b, obiął 
kommendę placu. 
z arszawy d. 19. Czerwca. < 

“SW przeszłą Niedzielę, ‘to test: 

biężącego Miesiąca, znaydowali się Króle- 
stwo Ichmość podług zwyczaiu na nabożeńc 
stwie w Kościełe Katedralnym Świętego Jana, 

gdzie mszą śpiewaną miał JX. Gołaszewski, 
Biskup Wygieraki, po którey powrociwszy, 
dał Nayiasnieyszy Pan prywatng audyencyą 
pożegnania JW. Sołtanowi, dawniey Mar- 

"szałkowi W. Xięstwa Litewskiego, a potym 
nastąpiły pokoie. — Na obiedzie u Dworu 
znaydowały się rozmaite znacznieysze osoby 
tak kraiowe, iako też zagraniczne. — Wies 

czorem liczne. dam grono zebrało się na P> 
koiach zamkowych. 

JW. Hrabia Einsiedel, Poseł Króla Jmci 
przy Dworze Petersburskim, przeznaczony 
na Posła Jego Królewskiey Mości do Dworu 

- , Francuzkiego, przybył na dniu omęgdzysz yte 
do tuteyszyy stolicy. ©. | 

dnia 17g0-. 
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Jw. Trubięfókię > Mit iste Sprawiedliwo- 
ści, raczył przesłać w ófierze do poczynaia- 
¥ego się zbióru w nówoustańowionym wy- 

-dziale nauk? Lekarskich w: W atszawie, rmo 

Zielńik w $miu Tomach starsniem i własną 

tekg ś.p. JW. Frańciszka: AREA Pi- 
marza: Koronnego ; Żebrany. | do Ucho i 
oko ze wszyśtkiemi: zewaętrzneńmi i wewnę- 
trznemi częściami. Za takowy dar Wydział 
Akademicki hauk Lekarskich po$piesza oświa- 
dczyć JWmu Ministrowi publiczne podzięko- 
wanie, Pamięć iego z wdzięcznością umie- 
ści w aktach histórycznych Fństytutu. 
"W 'tych*dniach zjechał .tu z Paryża Hra- 

bia Wincenty Krasiński, Pałkownik czeki 

lekko-konney Cesarsko- Polskiey: * 
W przeszły Piątek, zajął się: ogień: w tu- 

teyazey. stolicy: na Soica, i: see anaście" ak, 
mów zgorzało. eh 

z Paryża d. 8. BE 

Monitor wczorayszy zdwiera wyrok cesar- 
ski zapadty-w St. Gloud'dnia 4. Czerwca, mo- 
cą którego pensye'* i - „dóżywotnie dochody 

ogułem 7764 franków wynoszące i przez sta- 
re w likwidacyi generalney umieszczone 080- 
by lub ich wdowy pobierańe; w wielką xięgę 
pensyów zapisane bydź maią, z zapewnie- 
niem użytku ich od dnia’s. Lipca r.b. . Dru- 

gi artykuł wyroku nakazuie Ministrowi skar- 

bu, aby osoby położóne teraz w likwidacyi 
generalney umieścił na funkcye z równą pen- 

syą i stopniem, w iakim dotąd zostaią. 
Ozdoby feierwerku spalić się maiącego 

na stoku Napoleona, wystawiają gorę, na 

którey widać skały niedostepne, drzewa ro- 

+8 gmaite, na dole kaskadę a po obu. strońach 

bastiony; Scieszka prowadzi do wystawioney 

na szczycie Świątyni Nieśmiertelności: Po 

obu stronach feierwerka' wznoszą się równie 

wysokie piramidy, wyobrażaiąc kolosy try- 

umfalne, “na których wierzchu znayduie się 

,Tulońska iuż wypłynęła, 

Pe = 
@ z 

„orzełi herby cesarskie. Także oktęt do feler 
werku przeznaczony, gustownie będzie ezdot 
biony. Po ebu stronach ulicy cesarekiey 
2 Tbuiłeries do Louvre prowsdzącey, 'sta+ 
wiaig rusztówania do illuminacyi. Osoby 
maiące zlecenie , brządzić te uroczystość, - 
odebrały wczoray rozkaz, powtorzenia na ~ 
polach €lizeyskich i przy bramie tryumfslney 
tego wszystkiego, co było w dzień, as 
Césarstwa Ichmość. — 

" Od brzegów: Menu d. 9. Rica 
Według wiadomości kupieckich,’ flota 

Mniemaią, iż zo- 

stale w związku z wyprawą przez Króla near 

politańskiego przeciw Sycylii przedsiewziętą,. 
i że z flotą angielską pod ałkiapi krążącą, 
do stanowiącey przyidzie bitwy, 

z Petersburga d. 24. Maia, 
Turcy w niewoli Naszey w Tambowie 

będący, oprócz prowiantu i ciepłego odzie= 
nia, biorą codzień ze skarbu pewną ilość 
przeznaczonego Żółdu,*i przeto maig wszy- 
stkie-do Życia potrzeby tym obfieity, im bar 
dziey: w tamtych stronach cena tmiarkówana, 
Lecz więcey nad wsżystkó obywatele tamę= 
czni osładzaią ich dolę łaskawym obcyściem 
się, uprzeymym po domach przyięciem i 

wszelką pomocą: doświadczaią oni całey goe 
ścipnóści iąka iest zwyezayna Roseyanom, 
którzy w bezbroonym iuż niewidzą swoiego 
nieprzyiaciela. Że składek uzbieranych, ień- 

cy znayduią się w stanie, podług swoiego 
zwyczaiu, palić tytuń i czasem pić kawę czar- 

mą bez cukru. Szlachta i zamożnićysi'ohy- 
watele zapraszaig: czasami Oficerów Tuce- 
ckich do stołu swoiego, 

Imperator Jegomość” wraz z obydwiema 
Imperatorowemi, Wielki Xiąże Konstańtyn, 
i Wielka Xiężniczka Ana; znaydowali się 
doia 23. bieżącego 'niesiąca na balu, który 
Xiąże Wicencyi, Poseł Francuzki, dał z po> 

wodu związków małżeńskich Cesatza Nap 6- 



deona:z R Xiężntczką Shay er 

ryą Ludwiką, Bal ten byl nader świetny; 

dammy pokazały się w naybogatszycih (RYBUR 

stownieyszych ubiorach, Zapewniaią, Że 

Imperatorstwo Ichmość okazali na tym to- 

warzystwie dowody właściwey im uprzeymo- 

ści i grzeczności, i byli bardzo kontenci; 

uważano, iż dopiero o godzinie agiey po 

północy powrocili. © Dom wepomnionego 

Posła rzęsistym iaśniął Światłem. 

no w trausparencie cyfry, Napoleona i 

Ludwiki, pierwszą z laurów, a drugą z roż, 

otoczone kwiatami zwanemi zmuimoertelles, a 

powyżey była korona Ceszvaka, Wschody i 

sale ozdobiono rozmaitemi kwiatami, drze- 

wkami i rzadkiemi roślinami, co w porze 

roku, w którey ieszczę natura Żadney zielo- .. 

ności nie wydaie, wystawiało widok koszto- 

“wnego ogrodu. Tegoż dnia Posłowie dwo- 

row spokrewnionych z familią Cesarza Jego- 

wacści Francuzów, iako to: Hiszpański, Hol- 

Jenderski, W estfalski+ Neapolitański i Ba- 

«wapski, wspaniale domy swoie oświecili, tak 

dalece, iż we wszystkich częściach stolicy. tu- 

1eyszey tę uroczystość obchodzono. . Liczba 

praypatraigeych się osob tak w poiazdach, ia- 

ko też pieszo i na statkach, była niezmier- 

ma. Wieczorem posłużyła pogoda, lubo 

z rana nieco deszcz padał. > 

Dnia 24. Marca odprawiła się w Kiaichta 

ma granicy Chińskiey,' nigdy ieszcze niewi- - 

* dziana uroczystość z powodu przybycia tam 

Gubernatora cywilnego Irkutska, dla rozmo- 

wienia się ż naczelnemi dowodzcami woyska 

pogranicznego Chińskiego, nazwiskiem Wam 

i Amban. Niedaleko od miasteczka Chin- 

ski Maimaitszyn, wystrzelono z dział na 

znak, poczym wystąpiło pół batalionu załogi 

z twierdzy Rossyiskiey Troiz Kossawski, i 

stanęło przed Kościołem... O godzinie gtey 

„zebrali się Buietyiscy Lamasowie (Xięża) 
z duchowną muzyką, złożoną z 35 rozmai- 

* 

Widziz= . 

Pd 

fych: Iostrumentów. “Castano mszą, i po 
skończonym nabożeństwie kazał Gubernator 
zaprosić. do siebie obydwóch Chińczyków 
zich dworem... ' Zastawiono potrawami ro- 
zmaite stoły. w. pokoiach i pod namiotami, 
‘Po uczcie zaczęły się tańce Rossyiskie. i. Cy- 
gańskie, . Q godzinie :gtey wieczorem. za- 
palono: faierwerk, a Potym wszyskie SĘ 
oświecono. 

Dnia 1. >Czeiwęa: > | Nadgradzaiąc ja: 
„.perator Jegomość zasługi Generała iazdy Tor- 
massow , naczelnego. dowodzcy: wiGruzynii, 
który podbił kmStycygy, a tym sposobam pa- 
mnożył sławę oręża Rossyiskiego, zaszczy« 

cił go wielkim krzyżem orderu 5; Włodzimie- 
nea pierwszey klassy. / . : 

„Rząd nasz trudni się ciągle interessami 
skarbowemi; słyshać o uchwaleniu pożyczki, 

lecz niewiadome, pod iakiemi warunkami. . 

Niedawno użyto dzielnych środków ną 
zatamowanie zakazanego handlu z nieprzyia- 
ciołmi. - Hrabia Wittgenstein, Generał Leut- 
nant, dowodzący woyskiem w Estonii, In- 
flantach i Kurlandyi, ma zalecenie, ażeby 

wspolnie z celnikami dawał iak naywiększą 
baczność na takowy handel. Do. Rewla i 

Port-.Baltique zawinęło iuż 7 okrętów A me= 
rykańskich. Port Kronstadzki nie iest ieszcze 

wolny od lodu. Dopiero dnia 11, Maia pu- 
Scita Rzeka Newa. » 

wszedł w tymże samym stopniu do woyska 
Rossyiskiego, i został umieszczony Rey ŚWi- 
cie Imperatora Jmci. 

z Londynu d. 31. Maia. 
Dnia 21. Maia Pan Brand uczynił wizbie 

niższey wniosek © wyznaczenie kommissyi 
dla roztrząśnienia teraźnieyszego stanu teyże 
izby i podania środków naylepszych do. iey 
zmiany. Zmiana ta koniecznie. potrzebna, 
aby zaufanie publiczne ożywić, nieukonten- 
towanie ułagodzić i przywrócić izbie szacu- 

Major z woyska Pruskiego, Valentini, 

| 



„ztego lub owego miesca, 

nek, “brary, ” *zdaić się, "iż utraciła, Naja 

lepszy środek zdaniem iego byłby, zbliżyć 

ią bardziey do ludu. Pan Brand uczy niwszy 

wzmiankę o nadużyciach, iakie się z czasem 

wkradły, proponował plan do odmiany. Za 

zasadę reprezeńtacyi bierze własność “i lu- 

dność; i propońuie przeto uchylenie prawa 

wyboru służącego obywatelom. Lecz za to 

należałoby obierać więcey reprezentantów! 

z miast większych i cyrkułów, które dotąd 

Żadiych niemiały. Trwałość parlamentu tyl- 

ko na lat trzy powinnaby bydź ustanowiong. 

' Staraćby się także potrzeba przeszkodzić, aby 

Żaden urzędnik od korońy zawisły do parla- 

mentu przyimowanym  niebył. "Nareszcie 

dodał Pan Brand, iż iakiźkolwiek trzeba 

przyiąć plan dla zabieżódiś rządówi woysko- 

wemu. Jeżeli nieżaprzestanie my wzbraniać 

„ludowi tego, o co się tak usilnie domaga, sta- 

iaé on się będzie prędzey czy poźniey, gwał- 

tem swego dopiąć, a nadwezas “Goad Anglii 

na zawsze zniknie. 

- | Pan Dacies Giddy chwalił imiśfkowaby 

plan Pana Branda, lecz dodał, 

wey opiera się zasadzie, Człónki parlamen- 

tu niepowinni bydź uważani, iako wybrani 
lecz iako repre- 

zentanci całego ludu.. Pełnomocnictwa ich 

ścieśniane ani określane bydź mogą przez 

tych, co ich stańowią, albowiem postępowa- 

nie ich tylko do powszechnego zmierza do- 

bra. Wszystkie więc klassy maią deputowa- 

nych swych w parlamencie, chociaż ich nie- 

obieraią; Nieprzewiduie zatem konieczności 

odmiany. 4 

Lord Milton niesądził, aby kommissya 

lepszą uptoiektowaé mogła konstytucyą, iak 

jest teraźmieysza. Nienależy zawierzać tey 

piękney konstytucyiney teoryi. Niemianoż 

za naylepszą konstytucyi amerykańskiey? 

Doświadczenie zbiło tę teoryą. Przykład 

Francji nauką ieszcze dla nas bydź powi- 

“ge na fałszy= 

RL 

SBN. Nienałeży narażać się na niębezpie- 

czeństwo, stracenia nieoszacowanych i „RZE- 

czywistych korzyści przez chwytanie si@wy- 

doskonalenia urojonego. Aby trwałość par- 

lamentu skrocić | Zadney aie ata ad- 

miany. = 

Sir James’ palteney SA 32 vias 

proponowany za nadto prawo gi głosowania roz- 

ciąg; w przyszłość bowiem łatwo zdarzyćby 

się mogło, ze izba biższa zupełną stanie się 

demokracyą tylko: wolę ludu oznaczaiącą i Że. 

w końcu rewolucyą formalną sprowadzi. 

© Pan Sturges Burae. Ci, którzy się tak 

czéste do karty wielkiey (magna charta) od 

wotuig ; nigdy iey ieszcze nieczytali. Po- 

dług niey parlament składa się tylko z Arcy- 

Biskupow, Bistupow, Opatow i wazalow 

krolewskich, a celem iego iest, zn 'szczenie 

systematu feudalnego. A DEZ 

| Giało koństytucyine daleko dziś rozcią- 

gleysze, niż dawniey, Dziś dosyć iest po- 

siadać 40 szelągow dóchodu, aby mieć pra- 

wo głosowania, lubo te 40 szelągów. ZA Cza». 

sów Henryka czwattego, rownaią się teraz 

20 funtom szterlingów. Zatem elekcye te- 

‘raz pospolitsze, niż podowczas. : 

/Mowią o podatkach ludu, a niepamięta= ' 

ją, iż bogaci bardziey są obciążeni, niż klas- 

sa szrednia. Plan niezaspokoiłby nawet tych; 
którzy go podaią. , Widziana, iak w Francyi 
ciało prawodawcze wszystkie i inne władze pos 

chłonęło. £ 

Pan Canning rzekł: Całą kwestyą iest, 
czy parlament oświadczyć chce; że członki 

iego są niezdolne, dopełniać swych obo- 
wiązków, a wtym razie władzę swą złożyć 
musi. Nim kwestya ta rozstrzygniętą będzie; 

potrzeba , aby izba pomyśliła deyzrzale nad 

swem postanowieniem, albowiem od tego 
los Anghi zawisł, © 2 

Dla czegoz nropaviuis dbiwigdedénic tak 

niebezpieczne? — Dla zyskania przychyl- 



żę
 

żądą, odmiany... Jest to tylko partya między 

ludem izbę. upodlić usiłuiąca. „Partya atoli 

+a niczem wigcey, nieiest, lak fakcyą poczy-, 
tującą się za narod i pałaiącą gorliwością de- 
spotyczną o wolność, lecz w rzeczy DAWCE 
zbyt iest słaba, aby się ogromną uczynić, i 
zbyt podła, 
niem Pana Caoninga izba w dotądczacowych w 

stosunkach względem. ludu zostać się powin=. 

na. Niegani-on dobrych zamiarów szano- 
wnego członka, który wniosek ten uczynił, 
lecz radzi izbie, aby nietykala się gmachu 
będącego. od stylu lat bezpjeczną podstawą, 
parłamentu i narodu,. ile ŻE niema ieszcze 
nic, coby na miesce iego poyść mogło, 

Panowie Tierney,. Ponsonby i White- 
bread mowili za odmianą. Przy zbieraniu 
głosów było 115 za 234. przeciw odmianie. 

Dnia 4, Czerwca. — Budgiet tegoro- 
czni Żadnych nieopowiada nowych danin lub 

tax, prowizya od nowey pożyczki zaspokoio- 
ną bydź ma z remanentu taxy stemplowey. 

Remanent tea obrachowano tylko na 729.000 

funtów szterlingów, lubo w roku zeszłym 

wynosił milion 236 coo funtów szterlingów. 

- Xiężniczka Amalia niebezpieczng złożo- 

na chorobą i Xiąże Wałlii i Xiążęta królewscy 
poiechali do Wiodsor, aby ią raz ieszcze zo- 

baczyć. Uroczystość narodzin Królowy z0= 

stała: adłoćwną: 5s ; ; : 

w izbie. viższey utrzymał się Bill wzglę- 
dem wyznaczenia p z 'Kięcia Braun- 

schweig-Ocls. — 

ak wath cea ail doczytuiemy się z li- 

(gtów z Sycylii, iż wieść rozgłoszona „ iakoby 
Syracusa i inne miesca tey wyspy trzęsieniem 
ziemi zniszczone zostały, „Żadnego niema 
fundamentu. Było wprawdzie irzęsienie zie- 
mi, lecz źadney:uiesprawiło szkody. 

Listy z Gibraltaru donoszą, iż Żegluga 

aby. szacunek zyskąć. — Zda-. 

“ga. nieprzyiaciela, 

s>P4 
naści ludu, Lecz.większość ludu ein morzu-czarném teraz dla ecyatiepia ans, 

gielskich statków otwarta. 
„Minister: at-gielski, P, Addie Roa 

stantynopoly, żósoi kommissarzowi w Male 
cie, iż Wielki Sułtan deklaracyą z dnią 30. 
Marca „świadczył. nigzmienne swe uczucią. 
w względzie akansu z Wielką Brytanią. 

„Dnia @1. 

w izbie wyżgzey, iż, „dogodniey: będzie, do 
przeprawy, woyską przy wyprawach używać 
statków woiennych; a niżeli okrętów tran= 
sportewych, Flota brytańska, rzekł, składą 
się teraz z 195 okrgtow, liniowych. Inne 
potencye niemogą wystawić. ich. więcey, iak 
30. — Wszystkie: brytańskie okręta dpbtze, są 

, obsadzone:i uzbroiones przeciwnie ma się 

rzecz z okrętami nieprzyiaciełskiemi. A zaa 
tem niczego obawiać. się niepotrzebniemy, i 
rozumiem, iż dosyć będzie wziąść do służby, 
woięnney 64. okręta, a wszystkie inne urzą 

dzić na traosportowe; te tylko 12 do gn okręa 
tańi uzbroić potrzeba. Wielka to iuż bę- 
dzie oszczędność, Znaczna liczba nzybies 
gleyszych Oficerów morskich iest mego zda 
nia, | : 

Lord Mulgrave rzekł, iż ogramna potę- 
i obszerny nasz handel 

większych z każdym dniem Środków obrony. 
i zabezpieczenia się wymaga, Ze zatem 
zmnieyszenie potęgi morskiey niemoże bydź 
jak przeciw rozumowi. 

Po nieiakiey ieszeze dialeosiyj ad 

no, aby względem wniosku tego rada złożo- 

ną była, — r>3 | 
z Królewca d. 3. Crerw. —_ 

Dziś przybył tu z Paryża Pan Cierem- 
bault,. cesareko-francuzki konsul generalny 
w Prusach. — ° 

zaa 

(Tu następuią dwa dodatki;) 

sitet EEEE 

Maia. wniosł. Lord Melville, 
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GAZETY POZNANSKIEY 
Nr. 51, 

1 

' Wypis z Protokułu Sekretaryatu Stanu, 
w Pałacu Naszym w Dreźniednia 31. 

Stycznia roku 1810. 

Frederyk August z Bożey łaski, Krol Sa- 

oski, Xiąże Wasszawski etc. ete. - 

Zważywszy, iż w dobrach Narodowych Kięstwa 

naszego W arszawskiepo, rożnego rodzaiu mniey- 

sze posiadłości, Z użytkiem dla dobra ogolnego 

kraiu w dziedziczną dzierzawę wypuszczonemi 

bydź mogą na przełożenie Ministra spraw We- 

wnętrznych, za wysłuchaniem zdania Naszey 

Rady Stanu; postanowilismy 1 stenowiemy co 

nastepure : : > 
'§. 1. Każda mnieysza posiadłość w dobrach 

Narodowych, za uznaniem w tćm przez Ministra 

spraw  Wewnęfrznych dogodności, może bydź 
w Erbpacht, czyli dzierzawę dziedziczną puszczona, 

$.2.- Minister spraw Wewnętrznych, nim b- 

cytacye oznaezy, powinien podidz Nam rapport 
przeznaczonych na licytacyą posiadłości, wymie- 

, mialąc: : 
w ktorym Departamencie? 

2 >, Powiecie? 
od ktorego Amtu? => 
iaki iest gatunek posiadłości? 
z czego się składa? 
iaka iey rozległość ? 
iak-dałeko odległa od innych Possessyi 

Amtut 
_ gaki iey doehod? 
powody, dla ktorych się w dziedziczną 

*dzierzawę wypuszcza? ze 

a 

. 3, Przee mnieysze posiadłości rozumieią się, 
folwarki małe, od okręgow ekonomicznych zbyt 
odległe. Possessye, pod tytułem Woytostw, Sa- 
łectw, gracyi, dotąd przez partykularnych trzy 
mane, po wyiściu . onym przywileiow służących, . 
do własności krajowych zwracaiącesię, części wio=. 
sek, między partykularnych własnościami znay 
duiące się, młyny wodne i wietrzne, tartaki, f0- 
lusze, domy. mieszkalne, osady, kołonie, role: 
puste dotąd nieosadzone, niwy iłany w dobrach na- 
rodowychi pod lasami na: odowem: leżęce, bokowe, 
puste, lub pod innemi nazwiskami chodzące, au= 
sterye, karczmy w ekonomiach, gorzelnie I! bro= 
wary swe matących,.z pruotami do nich przezna- 
czonemii wymierzonemi, lub przeznaczyć się ma+ 
iącemi, bez prawa propinowania. W mieyscach 
zaś zbyt od folwarkow odległych, lub przepra-. 
wam, od gorzelni odłączonych, nawet z prawem. 
propinowania, ieziora, stawy lub lądy osobno 
kontraktować się zwykłe, £ prawein rybołostwa, 
‘piece. wapienne, smolane 1 tym podobne; nako= 
niec wsżełkie possessyć, przez Rząd zeszły do dzie- 
dzicznego zsdzierzawienia przeznaczone. 

§. 4. , Kanon roczny, podadź się maiącey po- 
siadłości czerpany będzie: 
a) Co do gruntow, w propinacyi ilości produ- 

ktow., ktore też wydadź mogą, podług wy- 
ciągu uskutecznionego, lub uskutecznić się 

_ maiącego ,.rednkowanych na-pieniądze.. 
b) Z procentu wyrachowanego od kapitału, Z ta- 

xy budowli, i inwentarza grantowego wyni- 
- kałącego, i po potrąceniu z tegoż procentu © 



Blęć od sta fe Eosita reparacyi i utrzymywae 
nia. Sc Ss 

c) Z intraty, z czynszow, danin, propinacyi, 
_ktore dzierzawcom takowe teraz. pobieraig- 
eym, lub prawa propinowania maiącym Zsum - 
przez nich opłacznych, potrąconemi zostaną. 

d) Z rocznych intrat z rożnych żrzodęł dotąd 
Rządowi opłacanych. : 

Gdy bor bądź osobny, bądź do folwarku na 
dziedziczną dzierzawę przeznaczonego przyległy a 

od rzęk spławnych odległy, od fabryk oddalony, 
przez swoig odległość od Nadleśnietwa, od wyż- 
szych urzędnikow leśnych, dokładnie bydź dozo- 
rowanym nie może, przez swoią szczupłość na 

opłatę tych oficyalistow nie dostarcza, na tenczas 
itakowy bor bydź może w dziedziczną dzierzawę 
wypuszczony., a w takim razie procent od kapita- 
ła, iaki z tacy przez Wydział leśny departamen- 
towy, zrobiony, a przez Naszego Ministra spraw 
Wewnętrznych potwierdzony, wypadnie, na in- 

_ aratę poficzonym będzie. | 
$. 5. Ożnaczony kanon, czyli czynsz pienię: 

any, ma bydź na ilość korcy żyta, podług ceny 

targowey w mieście stoleczném Departamentowćm 

z dziewięciu lat ostatnich wziętey, wyrachowany _ 

kiłość żyta w kontrakcie zapisana, po upłynieniu, 

„lat25 nałeżytość ezynszu podwyższona bydź ma, 

stosownie do podwyźszoney W mieście stołecznóm » 

_Departamentowćm żyta ceny, wziętey w średniey 

proporeyi z tych uptynionych lat25ciu. To pod- 
wyższanie co lat 25 nęstępować powinno. | 

Gdyby się zaś cena żyta z tey kalkulacyi niższa 

okazała, dzierzawca dziedziczny, przy oznaczo- 

ney w kontrakcieopłacie zostanie, Dla zapewnie-- 

‘nia skutku tego postanowienia Naszego i usunię- 

ela wszelkich wyniknąć mogących sprzeczek, ce- 
my targowe po miastach Departamentowych, tna- 

ią bydź podług wydadź się maig¢ych przepisow re- 

gularnie zapisywane, i w aktach Burmistrzow za- 

chowane. ZĘ : 

§. 6. Na wypuszczenie w dziedziczną dzie. 

szawę folwarkow, woytostw, sołectw, wiatrakow, 

młynow , tartakow , foluszow i wszelkich innych 
posiadłości, dwie maią bydz odbywane licytacye, 

z przerwą sześciotygodniową od iedney do drugiey. 

$. 7. Na terminach licytacyi czynsz czyli ka- 

mon podwyższony nie będzie. Licytacya iść tyl- 

ko ma ha ilość w kupnego, ktore rachuiąc 20 od 

sta, od wartości proposcyonainey, „do kanonuros 

| $89. ‘os 

wione będzie, Wartość ta przez wyrachowante 20żea 
tniego kanonu oznaczoną zostanie. Prowizyapo 5 od 
sta, rachowana od summy, na wkupno podaney, 
powinna bydź potrącona z czynszu rocznego. 
+ § 8. Każda licytacya ma sześć niedziel nay= 
mniey, pismami publicznemi wprzody ma bydź 
ogłoszoną, odbywać się będzie w Radzie Prefes 
ktoralney, protoket zaś odbytey licytacyi, na 
ręce Naszego Ministra spraw Wewnętrznych, do 
zatwierdzenia Naszege przysyłany będzie, po kta» 
rém nastapioném, prawo dziedziezney dzierzawy 
nabywcy wydane zostanie, z wolnością wciągnie= 
nia w Xięgi bypoteczne nowey tey dziedziczney 
własności. Ę 
„, 08.9. W licytacyi naymniey dwoch ubiegas 
iących się bydź powinno, a w przypadku, gdy« 
by ieden tylko stanął, nowy termin do licytacy; 
ogłoszony bydź ma. : 

$. 10. Chegcy licytować, obowiązany jess 
złożyć przed licytacyą zakład roczny kanon, wy- 
noszący, w: gotowych pieniędzach, obligacyach 
Skarbowych, lub kaucyach bypotecznych, niew= 
trzymutący się przy licytacyi; zakład mieć sobie 
natychmiast zwroconym będzie, a odstępuiący od 
licyracyi, dla ktorego taż przybitą została, trach 
zakład bez źadnego wynadgrodzenia. | 

$..11. Kupuiący zapłacić winien do Skarbu 
w gotowiżnie, lub obligacyach Skarbowych suma 
mę na w kupno ofiarowaną, w trzech terminach, 
to iest: pierwszą część przy oddaniu posiadłości, 
drugą we trzy miesiące po ley oddaniu, a trzecią 
we trzy miesiące po złożoney drugiey racie. Uchy- 
biaiacy zaśna terminie krorymkolwiek prawo do 
kupioney rzeczy i zadane traci pieniądze, a licyta= 
cyz druga koszt iego odbydź się powinna. 

$..12 Czynsz regularnie w czterech ratach 
de Skarbu wnoszonym bydz ma, a w tym żadne 
prawo defaiki i remissyi nabywcy nie służy. 

$. 13. Nabywca na regularne w czterech ra- 
tach opłacenie rocznego kanonu kaukcyi składać 
nie iest obowiązany, lecz ża uchybieniem szostey 
"raty, bez referencyi do Sądu exmittowanym bę- 
dzie, gdy exekucye po każdey racie powiększane 
skutkować nie będą. W przypadku exmissyi prze« 
daz nowa nastąpi, a pieniądze na wkupno dane 
skarbowi na użytek zostaiz, bez obowiązku zwroe 
ta kosztow amelioracyi. 

§. 14. Gdyby nabywca przez złe gospodzre 

Gznego, 5a pierwsze konkurrentom podanie, wseaeaz 
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posiadłość swoią, że Skarb obawiaćby się musiał, 

iż po'exmissyl iego , zaległego i następnego kano- 

na, wiecey z nicy wybierać nie będzie w stani
e, . 

ma tenczas one w sekwestracyą wziąć, a nawet l 

przed końcem roku, o exmissyą nabywcy drogą 

prawem przepisaną domagać sig jest mocen i wszel- 

ka pomoc Władze Sądowe dawać mu w tey mie- 

ize powinny. s 

$. 153. Rzecz kupiona kupiona nie może bydź 

‘ma części dzieloną bez wiedzy i dozwulenia Rządu, 

wolno atoli tesz w całkowitości ią przedować: lecz 

ma tenczas przedaigcy Rządowi o tem donieść I do 

woli iego zostawić powinien, Czy Za złożeniem ta- 

kiey summy , iaka między dotychczasowym dzie= 

dzicem i nowym nabywcą ugodzoną została, na- 

powrot ią nabydź zechce? łub nie. 

$. 16. W przypadku zmiany dziedzica przez 

przedsż, optata zwana laud emium, dwa pro= 

genta wynosząca, i od summy migdzy przedaiąe 

cym a kupulącym „umuwioney , wyrachowana, 

przez nabywcę do Skarbu publicznego ma bydz 
wniestosa. Ź : 

$. 17. W przypadku zs$ zmiany dziedzica 

przezsukcessyą ; sukcessorowie w linirkolateralney £ 

"wstępney, zapłacą pięc procentu od summy wku- 

pnego pierwszego nabywcy wyrachowane, lub 

gdyby possessya w drugich jug była rękach, od 

“summy nigdzy ostatnim przedaiącym akupuiącym 

ugodzoney. * * 
. § 18. Nabywca dziesięcinę i kościelne dani- 

ny, bądź w naturze, bądź w pieniędzach, iako 

pouącone przy wyciągu intrat, Kościołom, lub 

instytutom oddawać winien. 
. § 19. Nabywca dziedziczney dzierzawy, ia- 

kiego bądź rodzain, od opłat podatkow publi- 

„cznych wszelkiego gatunku (po potrącenię mu 

z kanonu rocznego podatkow, w czasie zawarcha * 

kontrzktwekystających ) i od dawania furażow, od 

czynienia kratowi wysług, zgoła od żadnych cię» 

Żarow do possessyi parcykularnych wiascicielow 

przywiązanych, lub przepisać się maiących, wy= 

łączony m bydź nie może. » z 

| $. 20. Nabywca koszta stepla i podawcze pra- 

wrem przepisane, sam ponosić powinien. : 

| \§. 2r. Saczegolne prawidła dla licytuiących, 

iako też wzory do kontraktow, przepisane zosta- 
43 przez Naszego Ministra spraw W ewnętrznych. 

Uskutecznienie ninieyszego Dekretu, ktory, ma 

sewoswoie i przy uchybieniu opłaty rat tak ruiów: b Ministrowi spraw Wewnętrznych polecamy. 
(Pudp.) Frederyk August. 
(L.S: ) przez Krola: 

> Minister Sekretarz Stanu; 
Sranisław Breza. 

Zgodno z oryginałem: —. es 
: Minister Sekretarz Stanu, 

Stanisław Breza. 
Zgodno z oryginałem: ; 

+ Felix Łubieński, 
/ Minister Sprawiedliwości. 

Antoni Joneman, 
Sekr. Generalny, 

KOMMISSYA CENTRALNA 
LIKWIDACYINA. 

Lubo w odezwie swoiey pod*dniem 2. Maia s, 
b. wydaney, i przez gazety iuż optoszoney wyra~ 
_Zoie oświadczyła, iż żadna pretensya przez nią. poty 
przysętą a poki wprzod przez wha~ 
ściwą Prefekturę, iako debitum Iiquidum «znaną 
„niezostanie, gdy iednak pomiimo takowego oświa- 
dczenia, . wiełoliczne ód rożnych osob podania 
w rożnych gatunkach pretensyi, bez pośrednie 
nadesłane zostały, przeto chcąc zapobieżyć - tak 
natłokowi pism niepotrzebnych, iako też zwłoce 
w czynnościach z oczekiwania beż skutecznych od- 
powiedzi, wyniknąć mogącey, os,dzila za rżecz 
potrzebną do publiczney wiadomości podać obia- 
SNIENIa. , c ? > 

- 4) Stosownie do wyroku N. Pana pod dniem 13. 
"Maia roku 1808 zapadłego, każda pretensya - 
do Skarbu Xięstwa Warszawskiego miana, 
ma bydź przez właściwą Prefekturę naprzod 
roztrząśnioną i obrachowana, a tak przez nią 
nałożone i oblikwidowane Skarbowe długi, 
dopiero z wszelkiemi do tego potrzebnemi 
dowodami, Kommissyi Cenualney Likwida- 
cyiney odsyłane bydź winny, j 

2) Pretensye iakowe do Kommussyi Centralney 
należą i które od niey przyimowane bydź mos 
ga (za poprzedniczem atoli przeysciem przez 

. Prefekturę, stosownie do powyższego arty= 
Kul) ten wyrok N. Pana pod dniem 16. Mare 
"ca roku 1809 zapadły, w następuiących ozna- 
cza punktach: : 

| a) Pretensye z kontraktow czyli umow dawne- 

ydź w Dzienniku Praw umieszczony, Naszemu 597,



© uskutecznione budowle i reparacye , i ko- 
lonistew za karczunki, niedokończone dla 
nich budowy, ifuraze wydane pomimo kon- 

( traktu w latach wolności.- Due: 
„ b) Pretensye o zaległe pensye, ktore przez. 

 Rommissyą Rządzącą, lub Rząd teraźniey= 
szy oznaczone były, tudzież o zaległe ko:n- 
petencye od czasu ustanowienia Komunissyi ‘ 
Rządzącey, : 

-@) Niemniey pretensye za domy od-czasu usta»: 
_ qowienia Kommissyi Rządzącey, ,Gutkowie 

cie na koszary, lazaret, magazyny, i innę 
składy lub potrzeby woyskowe publicznie - 
zajęte. 

"a Predehcfa od tey samey epoki za materyały 
do fortyfixacyi, mostów i rozmaitych bu 
dowli-tudzież ze statki pod mosty brane. |. 

„4, e) Pretensye za domy rozebrane z okazyt 
|. fertyfikacyi, i place na fortyfikacyą zajęte. 

f) Pretensye kupcow za towary, aptekarze za 
medykamenta, od:czasu Kommissyi Rządzą- ° 

= cey dla woyska dostarczone. — .: 
-/ 8) Pretensye rzemieślnikow i Magistratow, za 

robotę skarbową od tego samego czasu... 

h) Pretensyę wszelkie od czasy ustanowienia 
Kommissyi Rządzącey pochodzące z kontra- 
ktow zawartych z osobami przez władzę kra. 
iową do tego upowaźnionemi, : 

© 3) Zadna z powyższych pretensyi przez Kommis- 

„żeli należytemi dowodami-1 kwitami, iakie 
„ do usprawiedliwienia. rachunkow Kass publi- 
cznych są potrzebne, wspartą, i przez Prefe-. 
ktury, i Rady Prefekturalne, iako debitum 
liqaidum wprzod uznaną i presłaną niezo- 
stanie. 

Tak więc gdy podług powyższych obiaśnień, 
żadne pismo tyczące się zalikwidowania,. lub 
przyznania fakiey pretensyi, bez posrednio 
do Kommissyi podawanym, ani odniey przyi- 

* mowanym bydź niemoże. Interessowane prze. 
to osoby z pretensyami swemi iakie do Skar- 
bu Xięstwa Warszawskiego mieć mogą: na- 
przod do właściwych Prefektow udawać się 
winny, ktorzy iuż dawną w tey mierze iak 
sobie postąpić maią od JW. Ministra spzaw 

4) 

go rządu pochodzące a zatym pretensye dzie« 
rzawcow dobr narodowych, entreprencrow | 

syą Likwidacyiną przyigta bydź niemoże, ie- 

s 

©. Wewnętrznych otrzymali instrukcyą i Kome 
missya zaś hkwidacyina, dopiero po przesłaniu 
sobie przez Prefektury, z dopełnieniem wszel- 
kiey formalności podawanych pretensyi, tas 
kowe rozurząsać i ustanowiać będzie.  Dzia- 
ł0 się na Sessyi Komsniissyi, w Pałacu Rządo= 
wym Krasińskich zwahym d. II. Maia i8to 
roku. — (Podp.) Walenty Sobolewski, 

5 | 

Senator Woiewoda Prezes. — Roman — | 
Rutkowski, S.J.S. K. — Zgodno z ery 
ginałem. — Zabłocki, Z. M.P. ' 

OBWŁESZCZENIE. 
Wypis z Protokułu Sekretarytu Stanu. — 

W Pałacu Naszym w Warszawie dnia 
9. Czerwca 18fo roku, 

Frederyk August, z Bożey łaski, Król 
Saski, Xigze Warszawski, etc. etc, 

Na przełożenie Ministra Naszego Policyi, £wy- 
stuchawszy Radę Naszą Ministrow , postanowifi- 
śmy 1 stanowiemy: 

Art_I. Paszporta dla obywateli i mieszkań- 
„cow Xigstwa Naszego Warszawskiego podróże 
w kray odbywaigcych, stosownie do dekretu Na- 
szego, pod dniem 10, Września 1808 zapadiego, 
przez Prefektów, Podprefektów, Prezydentów 
miast i Policyi, oraz Burmistrzów miast, : Za ozna- 

--€zoną tymże dekretem opłatą, wydawaue, odmo- 
mentu publikacyi ninieyszego naszego Dekretu: 
w całem Naszćm Xięstwie Warszawskim, © ustać 
powinny, co iednak nadwerężać nie może De- 
kretu Naszego pod dniem 18. Stycznia roku bie- 
żącego, względem wydawania zaświadczeń: dla 
mieszkańców z iednego miesca na drugie przeno- 
sić się chcących, któren w całey swćy mocy utrzy= 
mywany mieć chcemy. 
„Art. 2. Nakazuiemy wszystkim Prefektom, 
aby Rachunki z Paszportow tak za granicę, fiako 
i w kray wydawanych od początku Urządzenia Izb 
ieszcze administracyinych, aż'do igo Czerwca ro~ 
ku zeszłego, od którego dnia przychod ten do 
-Skarbu Narodowego wchodzić powinien,  Mini- 
strowi Naszemu Policyi naypoźniey na dzień Igo 
Sierpnia roku bieżącego pod odpowiedzialnością 
złożyli, 
Art, 3. W ten Obrachunek wchodzić powin. 

ny Paszporta, tak przez Prefektów iako też Pod. 
prefektów lub Burmistrzów miast w tóm przeciągu 
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czasu wydawane. 
- Ministrowi naszemu Policyi zalecamy, - 

FREDERYK AUGUST, 
- przez Króla, 

Minister Sekretarz Stanu, 
, Stnistaw \Breza, ' 

~ Zgodno zOryginatem, Minister Sekretarz Stanu, 
( podp.) Stantstaw Breza. 

: Zgodno z Oryginatem, R 
Sekretarz Rady Ministrów t Rady Stanu; 
(podp.) Stanisław Grabowski. 

(podp.) 

_ Obwieszczenie, Prefekt Departamentu Poznań- 

„skiego odebrawszy kommunikowany sobie przez 
"JW. Ministra spraw Wewnętrznych/reskryptem od 
"go. Maia r. b. dekret N. Pana z dnia 23. ejusd. m, 

et an. osnowy nastepulacey: 
Wypis z.Protokułu Sekretaryatu Sfanu. 

W Pałacu Naszym w Warszawie dnia 
23. Miia roku I$Io. 

“Frederyk August, z Bożey łaski, Król 
Saski, Xiąże Warszawski. \ 

Gdy taniość i zupełny nie pokup produktow kra- | 
„iowych , które mimo naylepszą chęć dzierzawców. 
„dobr narodowych zupełnemu zadosyć uczynienia 

* włożonym i przez tychże przyljęrym obowiązkom 
* dostarczenia przepisaniey pożyczki są na zawadzie, 

" tak iż podtug złożoney Nam przez Ministra Nasze-- 
- gó spraw Wewnętrznych na dniu dzisieyszym ta- 
“belli znaczna część tey pożyczki iest w zaległości; 
aS postanowiliśmy i stanowiemy: . 
aby wyż : ia zal 
głey dotąd pożyczki do Skarbu Kięstwa Naszego 
Warszawskiego, byli uwolnieni. ee 

Uwiadomienie o tey Naszey łasce kogo należy 
- Ministrom Naszym spraw Wewnętrznych i Skarbu 
Kięstwa Naszego Warszawskiego zalecamy. — 
'(Podp.) przez Króla: — (L.S.) — Minister Se- 
kretarz Stanu, Stanisław Breza. — Zgodno 
z oryginałem: — Minister Sekretarz:Stanu, Sta< 
'nisław Breza. — Zgodno z oryginałem: — 

'Olszyński. — takowy iako nowy dowod łaski 
naywyższey 1 sprawiedliwości N. Pana do publi- 
czney podaie wiadomości. Poznań dnia 10. Czer~ 
wea 1810. — Poniński. — Neyman S. G. 

ca 
4 

Dopeinienie téy Naszey tet 

rzeczeni dzierzawcy od wniesienia zale« 

2 

Podolskiey obwieszcza się Ur. Michał Trzciński, 
„ ażeby: się: zgłosił do .teyze Gubernii, dia odebrania 

” złożonych dla schronienia w Podolskiey powsze- 
chney opiece 656 rubli ikopiek srebrnych 15, 
śmiedzią zaś 7 1pórkópiek na mocy dćkreth Kommis- 
syibankowey Warszawskiey od FW. Woiewody 

" Walewskiego onemuz przysądzonych. 
l 

Uwiadomienie. . Wydział sporny sądu Pokoiu 
powiatu Obornickiego uwtadomia nihieyszym STO= 
sownie do żąda: la JW,. Kwileckiego Kasztelana 
Przemęckiego Radcy departamenrow ego. departa= 
mentu Poznańskiego, rognych orderow Kawalera, 
maiętności Dobroiewskiey i innych Pana dziedzi- 
cznego, wszystkich dłuźnikow nieiakićgo Ignace- 

“go Ciszewskiego bytego Kassyera Kassy Powiato- 
‘wey. wspomnionego powyżcy, JW. Kwileckiego, 
iż tenże Igqzcy Ciszewski z przyczyny zrobione” 
go defektu w wspomnioney Kassie do Sądu Pod 
sędkowskiego Kryminalnego Poznańskiego koń 
cem ukarania za popełniony defekt przez sąd pod- 
pisany odesłany iesc, a zarćóm wszyscy dłużnicy ie 
żeli się iakowi znayduią tegoż Ignacego Ciszewskie= 
go długi swoie końcem żaspokoienia defektu prze. 
szło 9o00 zł. polsk. wynoszącego, inż nierzeczo- 
nemu ignacemu Ciszewskiemu, lecz do Kassy 
Prowentowey dominii Dobroiewa za kwitem wha- 
snorgcznym JW. Kwileckiego oddawali. W Obora 
nikach dnia 20. Czerwca F810. BZ 

Lubomęski, — Marchlewski. 

Doniesienie. Nizey wyrażony będzie miał hos 
nor na nadchodzący S. Jański iarmark z nader pięs 
knym składem towarow francuzkich przybydź, i 
prosi upoważenią godną szlachetność o łaskawe 
zwiedzanie, zapewniaiąc przyzwoitą cenę. 

_ Berends JO. Xięcia Radziwiłła nadworny 
Agent, w Rynku pod Nro 52 w Pas 

łacu FW. Hrabi Szołdrskiego: 

„. Doniesienie, Szanowną pabliczność ninieys 
Szym nayuniżeniecy uwiadomiam, iż moy oyciec 
kupiec Loebel Baruch Scherek dnia 4. m, b. umarł 

oe 

Uwiadomienie, Na żądanie Gubetnii eywitney 



tąd pod fzmą | = 
Wdowy Scherek et Sohn 

prowadzonym będzie. Upraszam o dalsze łaskawe 

zwiedzanie, zapewnialąc każdemu, każdego
 cŁasa 

prędkie i przyzwoite usłużeńie. W Poznaniadnia 

Zł. Czerwca I810+ - SE 

* Mendel L. Ścherek, - 

- będzie się podpisywać 

Wdowa Scherek et Sohn. 
| 53 

Simon Herrmann z Głogowy 

rekomendnie się zbardzo wybornym składem
 mo- 

dnych iedwabnych i bawełnianych towarów, 22- 

pewniaiąc przyewortg zachowywać cenę. Sklep 

jego znayduie się na rynku w kamienicy w
dowy 

Danielewiczowey. 
; 

7 
i : 

Uwiadomienie względem xiążek. 
) U niżey podpisanego można tak do czytania ia- 

ko ikupienia za słuszną cenę dostać rozmaitych 

dawnieyszych i naynowszych xiążek polskich. 
fran 

cuzkich, łacińskich iniektorych nieniieckich 
i r0s- 

syiskich. Katalog ich, wraz z dodatkiem zawie- 

raigcym Xiążki naynowsze; można dostać w xięgat- 

ni na rynku Nro.55. W Poznaniu dnia 25. 
Czer-. 

wea 1810. T. Szumski,. 

5 Nauczyciel Gimnazyam, 

- Uwiadomienie, Dnia 28. Czerwca r. b. o go- 

dzinie 9. z rana tu w Poznaniu: w rynku pod
: Nro; 

47 sprzedanemi zostaną więcey daigcemu i prz
ybić 

cie otrzymuigcemu w gotowey grubey monec
ie ro- 

Żne meble, jake to: klawikort piękny skrzydło 

zwany, krzesełka i stoliki. Puszczany także z0- 

stanie w roczną dzierzawę pokóy. na przodku
w tey- 

że kamienicy. , Niżey podpisany Burgrabia wzywa 

szanowną publiczność chęć i zdatność wzmianko- 

waney dzierzawy 1 kupna posiadalącą, ażeby na 

wyżey wzmiankowanym terminie Żądania swoic 

podali, W Poznaniu. d. 23. Czerwca 1810.
 ; 

R Sendys, Burgrabia S. P. P.P. 
, 

Uwiadomienie... W przeszłym Numerze gazety 

Poznanskicy umieszczone doniesienie ukrad
zioney 

4 duzprhcsowy miterya'ny i farbowy sklep vB. :
 moiey szkatufki z papierami pieniężnemi, pomy- 
ślny dla mnie sprawiły skutek, przez dzielną i ro- 
stropną operacyą Prześwietney dyrekcyi Policyi tu- 
teyszey , szkatułka z papierami wexlami wynale- 

zyonai oddana mi została, zamilczeć niemogę mo- 

dey wdzięczności: i winnepó podziękowania za po- 
dięty starunek Prześwietney Policyi, i publicznie 

ogłosić tak pięknie urządzony porządek, brakuie 

ieszcze niektorych mniey znaczących dokumentow — 
oraz zegarka ziotego repetiera z cefrą J. Ch. i nie- ' 
ktorych drobnych rzeczy. W Poznaniu dnia 25, 
Czerwea E810. _ Jozef Chtapowski, 

Doniesienie. Ponieważ, podezas teraźnieyszey 
taniey ceny zboża, owce iedynym artykułem po= 

między wsżystkiemi innemi gospodarskiemi artys 

kułammi-sg, ktore dosyć znaczną imate czynią, i 

za kamień wełny Poznańskiey wagi, z owiec hi- 

_szpańskich po 30 do 36 tal. tego roku płacono, a 
zatym polepszenie wełny, do głownego zamiaru 

ekonomii należy, przeto podpisane dominium 

przychylaiąc się do ce bra tureyszego kraiu, ofia= 

ruie tego roku, część prawdziwych merinos bara- 

now z owczarni Radoiewskiey obywatelom kraiu 
tuteyszego sprzedać, a to po 15 tal. w grubey mos 

necie. Także są mieszane hiszpańskie barany 

po. dwanaście talerow w grubey monecie do 

sprzedania. - Ochotę maiący. nabyciatakowych ba= 

ranow mogą się każdego czasu do tuteyszego urze~ 

du ekonomicznego zgłosić, i takowe ogladać. 

W. Owińskach pod Poznaniem d. 25. Czerwca 810. 

- Doniesienie. Uwiadomia się publiczność, że 

licytacya, komi, krore się w dniu dzisieysyym na 

dziedżińcu zamku Prefekruralnego 
w dniu iutrzeyszym o godzinie 3. po południń 

kontynuowaną będzie. . W Poznaniu dnia 26go 

Czerwca I$Ł0. 

Doniesienie. S$wieżych Salcerskich wod i pra- 

wdziwe Eua de Cologne otrzymał 
F, Bergmann, 

Uwiadomienie, Trybunał cywilny departamene 

tu Poznańskiego Wydziału Tigo. Do zadzierzie 

rozpoczęła © 
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wienia dobr Retdrabiz i Kopca do pozostałości nie- 
gdy Ur. Jozefa Krala należących pod Łopiennem 
w powiecie Gnieźnieńskim sytuowanych w pros 
cessie lik widacyinym zaiętych przed Ur. Guderya- 
nem sądu swego Assessorem Applikantem na dzięń 
28. m. b. w zamku tuteyszym sądowym wyzna 
czył termin, każdego zatem, ktoby te dobra dzie. 
rzyć chciał, i w stanie zapłacenia dzierzawy był, 
wzywa sąd do stawienia się na pomienionym ter~ 
minie. Warunki teyze dzierzawy na terminie 
przez Ur. delegowanego ogłoszone żostaną. Po- 
znań dnia 22. Czerwca I$I0. 

Doniesienie.  Szanowniey. publiczności donoszę 
ninieyszym nayunizeniey, iz odtąd zawsze z jak 
naydogodnieyszemi bandażami na rupturę, suspens 
soriami i chyrurgreznemt instrumentatai wszelkich 
gsrunkow, iakotez każdego gatanka nożami iako 
to: stołowemi i kuchennemi nożami i wszelkiemi 
artykułami, Ktore tylko do tey roboty się ściąga- 
iq, będę miała honor służyć. Poznań na Butet- 
skiey ulicy w Trepmacherowskiey kamienicy pod 
Nro. 162. ; 

Kressel, wdowa zmarłego fabrykan= 
ta instramentow i noży. 

) Jakob Thomaselli poleca się z pię- knemi kupersztychami, mappami, tuszami, pę- zelkami i Romaniskiemi stronami na skrzypce, 
przyrzeka przyzwoitą cene i mieszka na Chwali- 
szewie pod Nro. 19. : 

coreerecrmeormameecme | 

Doniesienie. 

Mr, et Me. Chibeaux ont Phonneur de prévenir les péres et méres de famille, qu’ils tiendront A 
Posen immédiatement aprés le tems des transactions 
de la St. Jean, une pension de jeunes Demoiselles 
dont ils soigneront serupuleusement Peducation a 
tous ćgards, et qu’ils admettront aussi des exter- 
Nes 4 toutes les lecons quis’ydonneront. On pour- 
Ja s’adresser pour les arrangemens chez Mr. Tolk- 
Mitt, rue Napolóon. — 

‘do Protokułu podawali. 

Do sprzedania, Kawieniśa w Poźnania esta cy Wroctawskiey pod Nio, 232 syttowana, © dwoch piętrach z skłepami z pedworkiem, weKro- - rego tyle stor budynek drewniany w pruski mszę stawiany składający się z Staynt na I2 koi, ka- 
mueni¢a ta zadzierzawiona test, sposobem zastawy 
starozakonnemu Lewkowi Kantorowiczowi a wit- 
stroscig stata się Piotra Kuniegó, i Eleonory Kunio wey w Poznaniu w rynku mieszkających na żądanie tegoż starozakonnego Lewka Kańtorowicza, kta. 
rego obrońcę iest Ur. Weisleder Patron, dnia = 
Czerwca r. b. zaaresztowana została. Protokułza: aresztowania zawidymowany przez Adiunkta Pre. 
zydenta Municypaliiego miasta Poznania JP. Badko. 
wskiego dnia 7. Czerwca r. b.i przez samego Pre. 
zydenta Municypalnego Ur. Rose dnia 8. Czerwca” roka tegoż, niemniey przez Pisarza sądu Pokoiu 
powiatu. Ur. Czaplickiego dnia $, Czerwca foku tegoź, także i Pisarza sądu Pokoiu miasta POznas nia pod dniem 8. Czerwca oraz przez Konserwatos ra hypotek departamentu: Poznańskiego dnia 13. 
Czerwca r. b. zaregestrowany, i wciągniony. Ter= 
min do licytacyi na dzień 16. Lipca rokui$iówy= . 
znaczony.- Rzetelność nińieyszego” wyciągu Za» 
świadczą Baranowski Pisarz. 

Niżey podpisany Burgrabia przez ktorego usku- 
tecźnioną powyższa tradycya została: wżywa wszy- 
stkich ochotę kupna wzmiaekowaney kamie- 
nicy maiących aby się dnia wyżey wzmian- kowanego to iest 16. Lipca r. b. © godzi- 
nie 9. przed południem na audyencyi Prześwietne- 
go Trybunału departamentu Poznańskiego w zam- “ku sądowym w Poznaniu odbywaiącey się stawili. i Żądanie swoie ptzez Ur. Adwokatow togoź lry= 
bunału stosownie do Artykułu 797 Kodex postęp. . 

W Poznania dnia 2280 Czerwca roku 1810. 
Jozef Sendys, Burgrabia S, P. P.P, 

Do przedańia. Na żądanie sł, Elżbiety z Kne. czow Zieglerowey w mieście Osiecznie miestkaia« cey, iako opiekuriki małoletnich swych corek An- ny Rozyny t Anny Zuzanny Ziegler do tego przez opinią rady familiyney pod dniem 8. Lutego r. b. wyrokiem Prześwietnego Trybunała cywilnego departamentu Poznańskiego pod dniem 14. Marca r. b. potwierdzoną upowaźnioney dom w mieście Osiecznie na Lesżczyńskiey ulicy pod Nro. 70 sto- 
iący z ogrodem przez biegłych na 850 at. polsk. 



eszicowany ma terminie do przysądzenia ostat
e- 

cznego w Kanceilary! niżey podpisanego Notary
u- 

"sta w mieście Lesznie na rynku pod Nro. 270 wy-
 

znaczonym dnia 4. Lipca r. b. przed południem o 

Io. godzinie publiznie przedany bydź ma, co 

ztóm przydaniem do publiczney wiadomości ni- 

nieyszym się podaie, iż naywyższe licitam na piere 

wszym przygotowniącym terminie 1000 zł. polsk. 

wynosiło. W Lesznie dnia 23. Maia 1810. - . 

: S. B. Laube, JK. Xcey Mei Pi- 

©. garz aktowy. : 

Do przedania. Kamienica Ur. Buelow, Krola 

Jmci Praskiego Konsyliarza ekonomicznego pod 

Nrem 160 na Kundorfie przy Poznaniu sytuowana 

"z wszelkiemi do niey należącemi znacznemi grun- 

tami drogą licytacyi ma bydź przedana. Licyta- 

cya ta odbędzie się w teyże samey kamienicy dnia 

- dwudziestego osmego Czerwca r. b. 1810. — O 

stanie tychże gruntów i kondycyach kupna i prze- 

daży potrzebne w tey mierze wiadomości, da 

Reimann Administrator rzeczoney kamienicy mie- 

szkaiący w kamienicy Ur. Strombeka za teatrem. 

Poznań dnia 18. Czerwca ISIO. ss 

Do przedania. Osiadtos¢ Krolhof zwana na 

przedmieściu S. Woyciecha pod Winiarami sytuo- 

wana, wfaz z pomieszkaniem i wszystkiemi go: 
spodarskiemi budynkami i wszelkiemi iey służą 

cemi prawami, iest z wolney ręki do sprzedania 

lub zadzierzawienia. O. kondycyach dowiedzieć 
się można tamże u Nawrockiego pod Nro. 117. 

Zginione źrebie. Dnia 24. t. m. wieczorem 

około godzinie gtey zginęło Piekarzowi Klafft 

w Poznaniu za Swiętym Marcinem mieszkalącego, 

czarne iedno-roczne źrebię. Ktoby takowe źrebię 

miał zatrzymać , uprasza się za przyzwoitą nadgro- 

de donieść właścicielowi za $. Marcinem pod Nro. 9. 

Zginione konie. Z 25. na 26, w nocy „zginęły 

‘9 konie chłopskie z wsi Baworowa nastacyi w Swa- 

czędzu pod bagaże Królewskie stoigce: ieden gnia- 

dy ogier z gwiazdką na czele, drugi płowe - gniady 

koń oba w śradnich latach. Upraszatą się wszelkie 

zwierzchności tak woyskowe iako i cywilne aby za 

pokazaniem się tych koni oneż aresztowały 10 nich 

do wsi Baworowa pod Szamotułami znać dali a 

wszelkie koszta od właściciela ich nadgrodzone bę- 

- dą. W Baworowie d. 27. Czerwca 1810. 

Antoni Jędryka, Gospo- 
darz Bawe rowski. 

Drukował Deker i Kompania w Poznaniu. 
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